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Z Dodatkiem tygodniowym i codziennym urzędowym Dziennikiem, kosztuje w prenumeracie: B e z  p o c z t y :  kwartalnie 4 zlr. 15 Itr., miesięcznie 1 złr. 25 kr. 
Z p o c z t a  : kwartalnie 4 złr. 40 kr., miesięcznie 1 zlr. 40 kr. — Insercya od wiersza w półltolumnie (drukiem garmont) po raz pierwszy 4 kr.

następnie po 2 kr. m. lt

K w a r t a ł  I V .  P r e n u m e r a t y
na (waz Clę Lw ow ską Z Hotiatkaiui dziennie urzędowym, a prywatnym tygodniowo 

o<! fi. października po koniec gnidmia 185S.
Bez  p r z e s y ł k i  dla miejscowych . . . . .  4 zlr.  15 kr.
Z  p r z e s y ł k ą  pocz tową . . . . . .  4 zł r .  40  kr.

a z^nad/ilalą'S kr., kto wymaga kwitu, i nadto, je ż / i  kwit ma być f r t m e o  przesianym, prenumerujący dodać ra ­
czy natęży/ości /y/e, co wynosi oplata tislu na odległość do niego.

P l U i E G i  \  E*.
Monarcliya A u s try a c k a . — Anglia. — F r a n c j a .  — Belgia, 

Włochy.  —  Prusy,  
mości  handlowe.

Sz w ec ja .  —  Królestwo Polskie.  —  Wiado -

Monarcliya Austryacka.
BŁzeez urzędowa.

L w ó w ) 3 Igo sierpnia.  Jego c. k. apostolska Mość raczył  
w ła sn o rę c z n ie  podpisanym dyplomem c. k. jene ra ła  majora i b r y g a­
dy era,  Daniela de R a s tić , jako kawalera  ces. aus t r .  wojskowego 
o rderu Maryi T e r e s y ,  s tosownie do s t a tu tów tegoż orderu,  wynieść 
naj łaskawiej  do stanu baronów Cesa rs twa Austryackiego.

L w ó w , 31go sierpnia.  J ego c. k. apostolska Mość raczył  
własnoręcznie podpisanym dyp lomem,  podes tę padewskiego w \Yc- 
neck iem,  Achilla de Z igno ,  j ako  kawalera ces. aus tr .  orderu że­
laznej korony  III.  k l a sy,  s tosownie do s ta tu tów tegoż o r de r u ,  wy ­
nieść naj łaskawiej  do stanu ryce rskiego  Cesa r s twa  Austryackiego.

L w ó w , 4go września.  Jego  c. k. apostolska Mość raczył
własnoręcznie podpisanym dyplomem pensyonowanego c. k. radcę 
nadwornego,  F ranc i szka  de Contin, jako kawalera ces. aus t r .  orderu
żelaznej  korony  III. k l a sy ,  s tósownie do s ta tutów tegoż o rderu wy­
nieść naj łaskawiej  do stanu ryce rsk iego Cesa rs twa Austryackiego.

L w ó w , 9go września.  Jego c. k. apostolska Mość raczył
własnoręcznie podpisanym dyplomem umieszczonego w Bernie dyry­
gującego lekarza sz tabowego ,  Dr. Józefa Tesselego,  wynieść naj ła­
skawiej  do stanu szlachty Cesa rs twa Austryackiego z przydomkiem 
von Marsheil.

Sprawy krajowe.
L w ó w , 22go września.  Ze względu na tę okol iczność,  że 

temi czasy wydarzy ły  się mianowicie w zachodniej  części  k ra ju g r a ­
niczącej z k ró les twem Polskiem coraz  częs tsze wypadki  cho lery ,  i 
co raz  to prędzej  po sobie nas tępu ją;  tudz ież ,  że szczególnie w K ra ­
kowie i w okolicach nadwiślańskich obwodu Rzeszowsk iego choroba 
ta  zdaje się epidemicznie pojawiać,  a wkońcu gdy nawet  i w stolicy 
tutejszej  i okolicach jej wydarzy ły  się ostatniemi czasy szczególne 
wypadk i  sporadycznego  rozwolnienia z wo mi ta mi , przeto uważamy 
za r ze cz  s tós own ą ,  ogłosić w Gazecie dla p rzest rog i  publicznej te 
spos t rzeżenia i doświadczenia,  jakie w tej mie rze  poczyniono w W a r ­
szawie podczas srożącej  się tam epidemii cholerycznej .

Sprawozdanie  l ekar sk ie  obwieszczone drukiem za pozwoleniem 
tamtejszego r z ą d u ,  zawiera o tej  chorobie następujące szczegó ły :

Co do przyczyn  powstania choroby,  t edy okazało się z własnych 
zeznań zapadłych na cho le rę ,  że najgłówniejszym powodem do niej 
b y ł o :  j edzenie sałaty og urkowe j ,  ogurków surowych i kw as z o n y ch , 
wszelkiego rodza ju owoców,  kapusty,  mięsa wieprzowego i baraniego,  
sera,  kartofli w większej  i lości ,  g r o c h u ,  tudzież picie wody i piwa 
nad miarę zwyczajną,  mianowicie zaś po spożyciu wspomnionych ży­
wności ,  dalej picie mleka ,  szczególnie zaś  po ogurkach lub owocach 
j akiego-bądź  rodzaju.

Do powstania choroby tej przyczyniają się także t roski ,  zm ar ­
twienia i inne wpływy moralne ,  i temu- to ponajwiększej  części  p rzy­
pisać n a l e ż y , że w n iek tó rych  familiach wszyscy prawie  jej  cz łon­
kowie na t ę  chorobę zapadali .

T e  więc p rzyczyny łącznie z okol icznością ,  że ludzie z klasy 
pospoli tej  zwykli  częs tokroć smutek swój zap i j ać ,  pobudzały zwykle 
chorobę i mnożyły liczbę jej ofiar.

Trzec ią  przyczyną tej choroby bywa zaziębienie,  szczególnie 
żołądka , zaczem też w ogólności  zapadło na cholerę więcej kobiet  
niż męzczyzn,  zwłaszcza że zwyczajny ubiór  pici żeńskiej nie tyle 
chroni  od zaziębienia żo ł ądk a ,  a radę leka rską  noszenia s tosownych 
opasek najczęściej  pomijano.

Często wszys tkie  te przyczyny razem wywierały wpływ zgubny,  
i bywały głównym powodem słabości .  Dowodem tego j e s t  ta s p r a ­
wdzona okol iczność,  że po dniach niedzielnych L świą t ecz nyc h ,  w 
których nie t rudno o p rzekroczenie  r eguł  dyetetyczuych i o zazię­
bienie się podczas zwykłych u ludu ro z r y w e k ,  s tosunkowo najwięcej  
też wydarza ło  się wypadków choroby.

L w ó w , 22go września.  P rzyjmowanie do c. k. technicznej  
aka ■lemii i szkoły realnej  zaczyna się dnia 1. października 1 8 52 ,  a 
prelekcyc dnia 7. października.

Do technicznego i komercyalnego oddziałn mogą być ci tylko 
przyjęci  jako słuchacze zwyczajni ,  k tó rzy  ukończyli  całą szkołę r e ­
alną lub całe gymuazyuin,  albo nakoniec cały rok  p rzygo towawczy 
z dobrym postępem.

Kto się nie może wykazać takiem świadec twem,  musi albo pod­
dać się egzaminowi dla przyjęcia albo może być przyję ty tylko j ako  
nadzwyczajny słuchacz.  Na rok przygo towawczy mogą ci tylko być 
przy jęci ,  k tórzy  dnia 1. stycznia 1853 ukończą 16 rok życia.  Inni 
zaś mogą tylko chodzić do wyższej szkcly realnej ,  jeżeli  już ukoń­
czyli niższą szko łę  realną lub nabyli w gymuazyum dosta tecznego 
wykształcenia .

Do przyjęcia prócz me tryki  ch rz tu ,  a względem żydów świa­
dec twa urodzenia,  potrzebne j e s t  koniecznie dokładne wykazanie się 
z ukończonych s tudyów lub dotychczasowego zatrudnienia.

Z dyrekcyi  c. k. akademii  technicznej .

L w ó w ,  18. września.  Dwudziesta szósta l ista sk ładek  na 
kupno majętności  na Zakład  naukowy gospodarsk i ,  do dnia lS g o  
września b. r, p rzez  mag is t r a t  miasta stołecznego Lwowa zebranych.

N a  gospodarstwo w zorow e:
Gremium kupców lwowskich ch r ze śc iańsk ich : PP.  Karol  W e r ­

ner  10 z ł r . ,  Hausncr  et Viołland,  JL .  S inger  et Coinp.  Wincenty 
K i r sch ne r ,  Jan Klein i Józe f  B r e u e r ,  po 5 z ł r . ,  Jan Ńiemirowski ,  
Synowie S ch ubu lha ,  Karol  Fe rdynand  Milde i Kamieński  i Spó łka 
po 3 z l r . ,  Michał S ie r adz k i ,  Antoni K i r sch ne r ,  Gabrye l  S o p u c h ,  
Alexander W i u i a r z ,  Z ipse r  et Wallach , Jan Paweł  Riedl ,  Konstanty 
I s l t i e r sk i , Tadeusz Uzięblo,  G n id on  Huszczyński  i J ędrze j  Lunda , 
po 2 z ł r . ,  Jan Schumann ,  Jan Weisse r ,  Boczkowski  et  Schn i i r r ,  N,  
A. Boziewicz,  Michał Dymct i W.  Dit t r ich,  po 1 z ł r . ,  r azem 73 zł r .  
Gremium kupców lwowskich s t a roz ako nny ch : PP.  Halberstam & Nie-  
renstein 20  z ł r . ,  Mieses Mayer Rachniiel 5 z ł r . ,  Adler  & L a n d e s ,  
Bracia Bachstelz ,  Braun Osias Mayer ,  Hellin & Berggri in,  Horowitz  
Osias Leib i Samuel  Kl i i rmann,  po 1 z ł r . ,  Joachim Ilochfeld 40 kr , ,  
Bracia Goldbaum,  M. I lcscheles ,  Izaak N. P o r d e s ,  B i rn ba um ,  Ri-  
chetti ,  Rent schner ,  Thom We b er  & Solin,  po 30 k r . ,  Epstein,  Es t re i ­
che r ,  Jakób Iłulles , J i i t t e s ,  M. R. Kose l ,  E, Ro t t en ,  Osias Re i s s ,  
R a tz ,  S p r e c h e r ,  Scl ienk,  M. Sokal  i M. II. W e i n r e b , po 20  k r . ,  
S or t e r  i Schrenzel  ĆC Necheles,  po 15 k r . ,  Ambes & Bernfełd,  Gold-  
s tern i S p r i ng e r ,  po 12 k r , ,  Cli. J.  Aperman,  A. L.  Ba ch ,  Zodik  
Bach,  N. Daumann ,  K. Ba rdach ,  Szaja Buber ,  Both Brunn L au te r -  
stein & Chilf,  F leckcr  ćc C. Salamon F lecker ,  Grunder ,  Glanzer  & 
Widricli ,  Dawid Goldberg,  Izaak l leschclcs ,  II. I łulles,  Salamon I luł-  
les, I zrae l  Iłulles,  M. Kehlmann,  S.  Kosel ,  Lau fe r ,  Lax & Platz Liss  
II. L o s c h ,  I l irscl i  Mizes,  S.  Margoles ,  Mises Rnchmiel  & Comp,  
Mintzelcs , Ph i l ipp , Po ssam ent ,  R a pa p o r t ,  S c h e t z ,  Semis,  Schi i t z ,  
Steif  i S . H .  Widricli ,  po 10 k r . ,  Halin,  6 k r . ,  r azem 46  z ł r .  52  k r .
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Suma dwudziestej  szós tej  listy . . 119 zlr.  52 kr.
Dodawszy sumę dwudziestu pięciu list  poprze ­

dnich  16,612  zlr.  5 5 2/ 4 kr .
i oblig. cząstk,  na 500  z i p , ,

Je s t  ogółem . . 16 ,732  zl r .  4 7 %  kr.
i oblig. cząs tkowa na 5 00  złp.
Z  tego wypada na fundusz szkoły  . . , , 3 , 234  zlr.  1 1 %  kr.
i oblig. na 500  złp.
a na fundusz kupna majętności  na gospod.  . . 13 ,498 zł r .  36  kr .

Ogół  funduszów ja k  wyżej  . . 16 ,732  zł r .  4 7 %  kr.
i oblig. na 500  zip.

Z komitetu e. k.  T ow arz ys tw a  gospodarsk iego  galicyjskiego.
(L it. „kor. austr.“ o rezultacie aubskrypcyi na nową pożyczkę państwa.)

W  chwili,  kiedyśmy do powszechnej  wiadomości  podali świetny 
rezul ta t  odwołania się cesa rskiego rządu do k r edy tu  publicznego ( o -  
bacz numer wczoraj szy Gaz.  Lwów. )  ot r zymal iśmy ostatnie zelżywe 
doniesienia dzienników niemieckich nieprzyjaznych Aus t r y i ,  k tóre  z  
przedwcześnym t ryumfem zapowiadają,  Ze się ta  operacya finansowa 
niepowiedzie,  i usi łują wystawić ją j ako  pożyczkę p rzymusową ,  czę­
stując czyte lników swoich rozmai temi  niedorzecznemi baśniami o ś r od ­
kach częścią p rzymusowych,  częścią n ieprawnych,  jakich uZywał rząd 
aus t ryacki ,  ażeby pożyczkę p rzywieść do sku tku .  Dopóki o twar tą  
była po ży c zk a ,  uważal iśmy to za r zecz niegodną nas, odpowiadać 
choćby j ednem s łowem na owe kłamliwe doniesienia.  Ale i t e raz  mo­
żemy j e na śmiało pominąć milczeniem,  najdobitniej  bowiem odpo­
wiadają za nas fakta.  Wszys tk ie  giełdy w Europie cisnęły się z g o r ­
liwością i zaufaniem do nowej  pożyczk i ,  a ich subskrypeye  będzie 
można tylko częściowo zaspokoić.  Nie p ie rwszy  to raz i zapewne 
nie ostatni,  że złośl iwość i o szczer s two  p rzewro tnego  dziennikars twa 
bezwładnem się okazuje w działaniu na opinię publiczną.  Ś ród  obelg 
i bezwładnych zamachów wzras ta  codziennie wewnę t rzna  potęga Austryi  
i jej  powaga za granicą,  Aust rya zyskuje powszechne zaufanie gabine­
tów równie jak ludów’, życzl iwe chęci Aust ryi  ze względu na h a n d lo -  
wo-poi i tyczne uksz ta ł towan ie  Niemiec zyskują  coraz  większe uznanie,  
a k r ed y t  jej  j e s t  ustalony.  Udowodnioną j e s t  t e raz r zeczą ,  że tylko 
unikanie zby t  wielkich nagłych zmian w objętości  i war tośc i  obiegu 
wst rzymnje j e szcze  Aust ryę od zupełnego  p rzywrócenia  waluty k r a ­
jowej .  Gdybyśmy nie byli r aczej  usposobieni  do wdzięczności  wzglę­
dem Boga, aniżeli do szydzenia z nieprzyjaciół ,  t obyśmy t e ra z  oddać 
mogli niejedno obrażające  słowo i niejedną obelgę.  ( L . k a . )

(Depesza tslegr. Jego Exo. p. jencrał-adjutanla arm ii hrabi Griinne do Jego 
Exc. p. I''ml. Keinpen w W iedniu.)

O b ó z  p o d  P a l o t a ,  19.  wrześn ia  , 8 %  godz.  wiecz.  Jego 
c. k. Apostoł .  Mość i obecni tu Arcyksiążę ta  słuchal i  dzisiaj zrana  
mszy świętej  w obozie Igo  pułku ki rys ierów Franc iszka  Józefa,  o 
godz V82ej i o 2ej  przybyl i  tu obcy najdostojniejsi  i dostojni  go­
ście,  a Jego Mość Cesa rz  p rzy jmował  ich wra z  z Arcyks iążętami .— 
Po wzajemnych wizytach był  obiad w obozie,  na k tó r y  wszyscy obcy 
książęta  zaproszeni  byli. ( A bbł, W . Z . )

(D epesza telegraficzna.)
V e c * o r i a ,  17.  września.  I zba handlowa i p rzemysłowa  zos tał a 

u roczyście o twar tą .  Pan Beni lacąoa mianowany j e s t  p rezyden tem a p. 
Palazzoli  w ice -p rezyden tem tej izby.  ( L . k. a j

(K urs wićdeński z 22. w rześnia 1852.)
Obligaeye długu państwa 5%  96V , , ; 4V*% 85% ; 4%  —. 4%  z r. 1850

— • wylosowane 3 %  —• Bosy z r. 1834 — ; z roku 1839 140. Wińd.
miejsko bank. —. Akcye bankowe 1356. Akcye kolei pół. 2190. Glognickiej
kolei ie laznćj 780. Odenburgskie — . Dudwejskie —. Dunajskiej żeglugi
parów. 720. Lloyd 655.

A n g lia .
(Biografia księcia W ellington.)

L o n d y n , 14.  września.  Ar t hur  G a r r e t  Cowley Wellcsley,  ksią­
żę Wel l ing ton ,  wicehrabia de Ta lawera  i baron Pole de Mornington,  
książę de Water loo i margrab ia  de T o r r e s  W e dr as ,  margrabia  de Wi-

meira,  książę de C iu dad -R od r i go , margrabia de Ducro i książę de 
Vittoria,  pa r  Wielkiej  Brytani i  i kanclerz uniwersyte tu Oxfordskiego,  
królewsko-angielski  i aust ryacki  feldmarszałek,  lord lej tnant Toweru  
i t. d. i t. d . ,  urod/.i ł  się dnia 1. maja 1769 ( a  zatem tego samego 
roku,  co Napoleon Bonapar t e )  w Dungan-Kast le,  i ryjskim zamku fa­
milijnym. Angielska familia Kowleyów czyli Kolleyów przeniosła sie 
w szesnastym wieku do Irlandyi,  i nabyła tam imię, ty luły  i dobra 
Wellcsleyów.  Artu r  Wellesley wstąpi ł  1787 jako chorąży do armii i 
już roku 1794 poszedł  jako podpułkownik do Niderlandyi,  gdzie zna­
lazł  p ierwszą sposobność do odznaczenia się. W  roku 1797  to w ar z y ­
szy ł  swemu naj starszemu b ra tu  margrabi  Wellesley do Indyi wscho­
dnich,  k tó ry tam był  mianowany j cneralnym guberna torem,  komende­
rowa ł  po raz pierwszy samodzielnie przeciw Tippo Saliib i Mahra -  
tom,  wziął  sz turmem 1799 S cr io g ap a tn am , zos tał  j e ne ra t -ma jo rem i 
organizował  państwo Mysore,  P ierwsze pięć lat tego wi rku  spędził  
w walce przeciw Scindiahom,  Holkarom i Rajom z VVerar. Roku 1805 
powróci ł  z margrab ią  Wellesley do Europy i zasiadał  1806 ze  s t r o ­
ny Nieupor t  w izbie n iż sze j ;  18 0 7  został  sek re t a rz em  stanu dla I r -  
landyi,  odbył  wyprawę z lordem Ca thca r t  przeciw Kopenhadze i za ­
war ł  kapi tulacyę z Duńczykami.  Roku 1808  poszedł  j a k o  j e n e r a ł -  
lej tnant do Portuga l i i ,  odniósł  pod niebytoość naczelnego jene ra ła  
Dalrymple dnia 8. sierpnia pod Rolika,  a dnia 21.  s ierpnia pod Wi-  
meira zwycięztwo nad Francuzami .  Roku 1809 o t rzymał  naczelne 
dowództwo nad angielskiem wojskiem na pirynejskim półwyspie,  k lóre 
za t rzymał  do roku 1814,  poddano mu także armię por tugal ską.  W y ­
parował  j ednego po drugim jenera łów St .  J u s t ,  Soul ta,  Neya i Vic-  
tora  z Po r tu g a l i i , i wkroczy ł  dnia 12, maja do Oporto,  zwyciężył  
dnia 28.  iipca pod Talawera  di Rcyna Józefa Bonapar te ,  Jourdana i 
Viktora,  zwyciężył  Massenc pod Fuen tes  d’ Honor,  zdobył  sz tu rmem 
Ciudad- l lodr igo,  zwycięzyt  Marmonta w bi twie pod Aropylami ( S a l a ­
manka) ,  wkroczy ł  zwycięzko do Madrytu,  zwyciężył  Józefa Bonapar t e 
i j e g o  marsza łków pod Yiltoria,  rozb ił  f rancuskie wojska zupełnie i 
popędził  przez g r an ic ę ,  zwyciężył  Soulta pod Maja,  p rzypuszcza ł  
szlurnt  do Pankory,  Painpelony i San Sebast ian,  zwyciężył  Soul ta  w 
sześciudniowej  bitwie w P i ryne jach ,  wkroczy ł  w l istopadzie 1813 
zwycięzko do Francyi ,  zwyciężył  Soulta w bitwie nad Nirellą,  zwy­
ciężył Soulta w lutym _1 B14 pod O r t he a ,  zwyciężył  nakoniec tego 
samego marszałka pod Toulouzą i zawar ł  z nim kapi tulacyę ,  przez 
k tó rą San lona ,  Venasque,  Tor tosa ,  Murviedro,  Peniscola,  Barcel iona,  
Figueras  i Bosas bez dobycia oręża dostały się w jego ręce.  Po tej  
s tawnej wojnie był Well ington angielskim posłem przy zawarciu po­
koju w Paryżu  i na Wiedeńskim kongresie ,  i s toczył  w roku 1815 
bitwę pod Water loo,

O d t ą d  b ^ ł  b o h a t e r e m  s w e g o  n a r o d u ,  k t ó r y  DD jegO  CfcCŚĆ p i c -
śni śpiewał ,  wzniós ł  mu za życia wiele posągów i łuków t ryumfal ­
nych i zdobił  j ego imieniem place i gmachy publiczne.  Monarcha jego 
obsypał  go godnościami,  tytułami ,  dckoracyami  i bo g ac tw am i ; sp rzy­
mierzeni  z Anglią Monarchowie nie dali się wyprzedzić,  książę Wel­
l ington był  kawalerem wszystkich o rde rów europejskich.  P ie r ś  jego 
zdobi ł  wielki k rzyż  o rderu  Maryi Teresy ,  i był  oraz właścicielem 42  
pułku  piechoty.  Ale nietylko na bojowisku położył  Wel l ington dla 
swej ojczyzny zasługi.  Po skończoncm dowództwie nad sp rzymie rzo-  
nein wojskiem okupacyjncm we Francyi  aż do roku 1818,  i zas t ępo­
waniu Anglii na kongres ie  w Akwisgranie,  za ją ł  krzesło w izbie wy ż­
szej,  gdzie należał  do naczelników par tyi  torysowskiej .  Od roku 1828  
aż do lis topada 1830 był  Wellington pierwszym lordem ska rbu pu­
bl icznego ;  Si r  Rober t  PecI zastępował  tę admin i s t r ac je  torysów w 
izbie niższej. Dnia 14. kwietnia 1832  p ro tes tował  „żelazny książę ,“ 
j a k  go Anglicy nazywali ,  j ak najuroczyście j  w izbie lordów przeciw 
bilowi reformy.  W listopadzie 1834  podjął  się Well ington powtórnie 
u tworzyć  gabinet ,  k tóry w roku 1835 byt  już znowu obalony.  W  ro ­
ku 1841 wstąpi ł  Wellington do mini steryum Peela j a k o  najwyższy 
komenderu jący silą lądową. W ostatnich latach swego życia od gr y­
wał  Well ington aż do swej śmierci  nader  ważną rolę w sprawach 
państwa.

R o z m a i t e  w i a d o m o ś c i .
  X Poznańskiego  donoszą z 9go wrz eśn ia :  Mieliśmy tu we

wsi Koloczkowo pod Szubinem nader  r zadk ie  z j awisko p rzyrody .  —  
Tydz ień t emu w niedzie lę ,  ze rwa ła się o godzinie 4tej  po południa 
t r ą ba  powiet rzna ze  s t rony północno-zachodniej ,  unosząc z sobą w y ­
soko w  powiet rzu  wielkie tumany  kurzu .  Kilku mieszkańców wiej­
skich b ra ło  zrazu tumany te za chmurę dymów powstających z ja­
kiego pożaru,  aż nareszcie  flaga t a  spadła  z wielką b u r z ą ,  i sp ra ­
wiła we wsi s t r aszne zniszczenie.  Dwa domos twa  runęło ca łk iem,  
z siedmiu zabudowań pozrywała  burza  dachy i zaniosła daleko na 
pola,  12 innych mniej więcej  uszkodzi ł a.  Całe stodoły i s tajnie nie 
ma jące fundamentów,  wy rwał  wicher  z miejsca,  i o kilka k rok ów  da­
lej posunął-  Dwie sz tuk  nierogacizny i wiele mniejszych zwie rzą t  
domowych  zginęło pod gruzami.  Szczęśc iem nie zginął  praytem nikt  
z ludzi,  mieszkańcy szukal i  ratunku w o twar łem palu.  Jednego wło- 
ściana uciekającego podwórzem porywała burza  kilka r azy z ziemi ,  
i  z d ó w  nim rzucała ,  innego zaś  uniosła i w  sadzawkę c i sn ę ł a ,  t a k ,  
że  z wielkiem tylko natężeniem uszedł  grożącemu niebezpieczeństwu.

—  W  b i e ż ą c y m  roku  wpłynęła w Wiedniu wraz z przedmie­
ściami suma 2 , 346 ,00 0  zł r .  z podatku doir.owcgo.

— Jeden  z tute jszych mechanikńw,  pisze Lloyd, wynalazł  ma­
szynę do krajania chleba,  przydatną zwłaszcza dla każdej  większej  
kuchni .  Maszyna ta  sk raje  tyle w 3 godzinach,  co jedna osoba przez  
dwa dni.

— Fani  Lafargc, skazana przed 12 laty za ot rucie małżonka 
swego,  której  proces w swoim c z a s i e  powszechne obudzał  z a j ę c i e , 
umar ła  w kąpielach Ussat.

—  W  Birmingham budują t e raz  ki lka dworców z szkła i Żela­
za dla kolei żelaznej w Rio-Janei ro ( w  Brazyl i i )  , k tó r e  w s tyczniu 
ro k u  przysz łego mają być ustawione w miejscu sweg’o przeznaczenia.

—  Na początku września r. b. ukończono już  szlifowanie b r y ­
lantu „Koh inur 11. Opera to r  F e d d e r ,  izraeli ta holenderski ,  wykonał
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Jedyny  syn księcia Well ingtona z drugiego z s ios t rą  lorda Long-  
ford w roku 1806 zawar tego m a łże ńs t w a ,  podpu łkownik  margrabia 
de Duero,  jes t  dziedzicem tytułów i niezmiernych posiadłości  jego.

(A .  B . W . Z . j
F ra n cy a .

(D ekret prezydenta. — Depesza telegr. z Bourges o podróży prezydenta re p .— 
Okólnik ministra polieyi do prefektów.)

P a ry  i ,  15. września.  P rezydyalnym dekretem w dzicsiejszytn 
M onitorze  nakazano według p ropozyc j  i ministra spraw w ewnętrznych,  
rolnictwa i handlu pana P cr& igny , zaprowadzić dwie nowe posady 
nauczycielskie w „konse rwa tn ryum pięknych sz tuk i r ęk odz ie ł . “ P o ­
sady te są przeznaczone dla publ icznych i bezpłatnych prclekcyi  o 
przędzeniu i tkactwie,  równie jak o farbowaniu,  wybijaniu i p r zyr zą ­
dzaniu p r / ędz iwa .  P re le k c je  będzie miewać pan A lcan .  profesor  w 
centralnej  szkole pięknych sztuk i rękodzieł  i pan P e r s o z , profeso r  
chemii w  Szt rasburgu .

— M onitcur  zaczyna dziś u rzędowe doniesienie o podróży p re ­
zydenta  republiki  następującą telegraficzną depeszą z Bourges  z dnia
14. ,  szósta godzina,  20 ta  minuta wieczór .  „Książę przyjedzie o szó­
stej godzinie do Bourges i uda się do katedralnego kościoła.  Wi tano 
go po drodze z największą m zapałem i tysi ąckrotnym okr zyk ie m:  
.N i ec h  żyje Napoleon!  Niech żyje C e s a r z !“ Cala publ iczuość z Berry  
wystąpi ła  na gościniec dla przywitania prezydenta .

- -  Dodatkowo do wiadomości o odjeździe księcia prezydenta  
douoszą je67.czc, Ze z samych oficerów była złożona cała e s k o r t a ,  
tow arzj  sząca wzdłuż linii wybrzeża ( qua i s )  i przez c a ł y  Paryż  czwo- 
lokouuemu po jazdowi ,  w k tó rym siedział  Ludwik Napoleon,  jego wuj,  
tudzież jenerałowie B oguet i de Goi/on. Okoliczność ta nastąpi ła 
w sposób nas tępu jący:  Ludwik Napoleon nieprzyjął  e skor ty ,  k tó r ą  mu 
daje zwykle stojąca w St .  Cloud kawalerya.  Ale zaledwo Ze to roz ­
głoszono,  ualychmias t  pospieszyl i  oficerowie całej dywizj i  wersalskiej  
odbywać służbę p ros tych kawalerzyslów.  Przybyl i  w liczbie niemal  
stu z jenerałami  i pułkownikami na czele i prosili o zaszczy t  kon­
wojowania prezyden ta  republiki.  Ludwik Napoleon udał  się pieszo 
pomiędzy nich dla podziękowania za ten życzl iwy zamiar .  Ale niepo­
dobna mu było oprzeć się naleganiu oficerów, i tak udał  się w d ro ­
gę do Paryża z ta e skor tą  olitów.

— Ostatnie wiadomości  z Bourges  sięgają do 11.  godziny wic-  
r zó r .  Mówią o wielkim en t uz j azm ie  ludu, k tó ry  się z depart amentu 
Che r  i z pobliskich okolic zg romadzi ł  dla oglądania Lud.  Napoleona.

— Minister  pol icj i  wydał  okólnik do prefektów dla zwrócenia  ich 
uwagi na u łaskawionych niedawno p rzez p rezyden ta  republiki  insurgen-  
tów grudn iowych,  k tó rych  niejaka część za powro tem do swej  siedziby 
ma się oddawać uanowo zabiegom anarchicznym.  Następnie zawia­
damia p refektów , że rząd postanowił  odwołać amnestyp i zasądzoną 
poprzednio karę  wykonać na tych wszystkich , k tó rzy  się ł aski  p re­
zydenta  niegodnymi okażą i dawniejszego swego postępowania szcze ­
r z e  ża łować niehędą.  Minister  wzywa jednak p re f ek t ów ,  aby z naj­
większą przezornością  i bez parcyalności  przystępowal i  do dzieła i 
natychmias t  przesłal i  mu don ies ien ie , gdy o nowej  winie u łaskawio­
nych osób przekonani  będą.  P re fek t  Ujścia R odanu  (Marsei l le)  
wydał  odnośnie do tego okólnika de swoicli urzędników osobny de­
k ret ,  w k tó rym ich wzywa do ścisłego czuwania nad ułaskawionemi 
osobami.  (G . P .)

—  Bada jeneralna Korsyki  prosi ła  rząd,  aby użył  ś rodków do 
wytępienia g łównych bandytów na tej  wyspie i zakazał  przez nie­
j ak i  czas nosić broń w całym okręgu wyspy.

—  Urabia M ontalcmbert ogłosi ł  l i s t ,  i oświadcza się w nim 
przeciw zupe łnemu wyłączeniu pogańskich k lasyków z nauki szkol-  
nej,  gdyż p rzezto  wywoła  się r ea k cy ę ,  k tóra  z czasem znowu do 
s tudium dawnych klasyków doprowadzi .  ( P .  Z . )

(Depesza telegraficzna.)
I * a r y i ,  18. września.  P rezydenta  przyję to w Bourges  ozie-;  

ble, w Ncvers  zaś  z entuzyazmem.  Agitacya impcryal is tyczna wzr a ­
s t a  na ksz ta ł t  lawiny w dalszej podróży  prezydenta .  ( L . k. a .)

pracę tę zupełnie po myśli  p. G ar r a r da  jubi lera J .  M. k ró lowy an­
gielskiej .  Klejnot  więc ten,  zwany górą  ś w ia t ł a ,  nie ustąpi  w t e ra ­
źniejszym swym ksz ta ł c i e co do połysku i piękności  żadnemu w świę­
cie b rylantowi  i zapewne będzie j e szcze  ozdobą korony angielskiej.  
P.  Fedde r  i jego pomocnicy ot rzymal i  od p. G ar ra r d a  na pamiątkę 
medal ś reb ruy  z odmodelownnym w środku  Kohinurem.

—  Nowego rodzaju zaprzęży użył  znany j ene ra ł  f r ancusk i ,  
Yussuf.  P rzy by ł  niedawno temu z Blidach do Algieru w powozie 
wytwornym,  nie końmi ale droinedarami  ( me ha r i s )  w zaprzęgu.  D r o ­
gę z Ain-Madi do Boghar  (bl isko 25  mil niemieckich) odbył  w p rze­
ciągu 24  g o d z i n ,  a co osob l iwa , -  że chociaż dopiero od ki lku dni 
d romedary  chodzi ły w z a p r zę g u ,  dają się joduak  z łatwością powo­
dować,  i mimo niedoskonałej  j e szcze uprzęży  pędzi ły po dwie mil na 
godzinę.  —  Jeźl iby próba ta powiodła się w  ogóle z droinedarami ,  
t edy południowe st rony Algioryi możnaby odtąd z w i ę k s z ą  już  ł a two­
ścią zwiedzać i byłyby przystępn ie jsze  t ak  dla wojsk f r a n c u sk i c h , 
j a k o te ż  i dla ka rawany.  Okolice z res z tą  t amtej sze  sposobne są dla 
j a zd y  koicsnej ,  bowiem są równe i potoczyste.  Największa jeszcze

SSelgia.
(Depesza telegraficzna.)

B ru k se la , 18. września.  Wczo ra j  przyję ta  zos ta ł a  dym is ja  
ministra F re res .  Liedts  mianowany zos ta ł  p rowizorycznie ministrem 
finansów. Izby zwołane są na 27.  września.  ( L . k . a . )

W ło c h y .
(Depesza telegraficzna.)

R z y m ,  14. września.  Rząd ogłosił  budże ty  dochodów i wy­
datków z lat  adminis t racyjnych 1845 do 1847,  ( L .k .a . )

B*rusy.
(Król. rozporządzenie do ministeryum państwa.)

B erlin , 14. września.  Ogłoszone w wczora jszym dzienniku 
król .  rozporządzen ie  „do ministeryum pańs twa” j e s t  następującej  o- 
snowy :

Uznałem za r zecz s tosowną ,  pozwolić prezydentowi  mini st rów 
większy niż dolychezas  , powszechny przegląd w różnych gałęziach 
wewnęt rznej  adminis t racyi  , a tem samem podać mu sposobność do 
ut rzymania  potrzebnej  w nich j e d n o ś c i , s tosownie do swego s t ano­
wiska,  i zdawania Mi sprawy  na Moje żądanie z wszystkich ważnych 
ś rodków administ racyi .  —  W tym zamiarze postanawiam co nas tę­
puję:  1)  O wszys tkie  administ racyjne środki  większej  wag i ,  k tóre  
według istniejących przepisów niepotrzebnją uprzedniej  uchwały mi­
nis t eryum państwa,  ma się właściwy szef  depar tamentu wprzódy po­
rozumieć ustnie lub pisemnie z p rezydentem ministrów.  Temu osta­
tniemu p rzysluza prawo naradzić się nad sprawą w mini s te r jum pań­
stwa a według pot rzeby p rzedłożyć Mi także sprawozdanie w tej 
mierze.  2 )  Jcźli  do ś rodków administ racyjną ch rzeczonego rodzaju 
pot rzebne  j e s t  według istniejących zasad Moje potwierdzenie ,  należy 
odnośne sprawozdanie zakomunikować wpoprzód prezydentowi  mini­
s t rów,  k tó ry  Mi je z swemi uwagi  p rzedłoży.  3 )  Jeżeli  szef  admi­
nis t racyjny uzna za r zecz s tosowną przedłożyć Mi bezpośredn io  p ro ­
j ek t  w- sprawach swego z a k r e s u , powinien w cześnic zawiadomić o 
tem prez j  denta min i s t rów,  aby o n ,  gdy uzna za r zecz potrzebną,  
mógł  się na tem sprawozdaniu  znajdować.  Regularne bezpośrednie  
sprawozdania ministra wojny wyjęte sa z tego postanowienia.

Char lot tenburg,  8. września 1852.
(podpi s . )  F ryderyk  Wilhelm.

kon trasyg .  Manteuffel.  (A bbl. W . Z J
(Depesza telegraficzna.)

B e r l i n ,  1S. września.  Sprawdz i ło  się, że P rusy  na wczora j ­
sze posiedzenie konfe renc j i  cłowcj zaprosi ły  tylko komisarzy hano­
werskich,  oldenburgskich,  brunświckicli  i furyngsk ich ;  ale n iezupe ł ­
nie prawdziwem było doniesienie,  j akeby  Prusy miały oświadczyć 
że z resztą  pańs tw w ogóle niech.cą wchodzić w żadne układy.  — 
Król.  pruski  komisarz oświadczył ,  że rząd pruski  aż do 15.  b. in. 
oczekiwał  d ek la rac j i  od rządów,  które na posiedzeniu dnia 30.  s i e r ­
pnia nie p rzys tąpi ły  do dek l a ra c j i  pruskiej .  Nicol rzyinawszy tej  de­
k la ra c j i ,  mogą więc P rusy  tylko z temi państwami wchodzić w  u- 
kłady,  k tóre  się zgodzi ły na ową dck laracyę;  rząd pruski  zapros i  
przeto na konfe renc ję  tylko te pańs tw a ,  od k tó rych podobne dekla-  
l-acyc nadejdą.  (L .  k. a .)

(K urs giełdy berlińskiej z 18. w rześnia.)
Dobrowolna pożyczka 5 %  102% p. 4 % %  * r. 1850 104%. 4% %  z r. 

1852 104%. Oliligacye dlugn państw a 947/g. Akcye hank. 107s/l 1. Pol. lisi. za­
staw, — ; nowe 07% ; Pol. 500 1. 1)2; 300 1. i53%  !• Frydrychsdory 13!/,2. 
nne złoto za 5 tal. 11%. A nstr. banknoty 88-/u .

(K urs giełdy frankfurtskiej z 17. września.)
Metal, austr. 5%  81% ; 4%  73% . Akcye bank. 1398. Sardyńskie —. Hi­

szpańskie 45%- W iedeńskie 103%. Losy z r. 1834 195% ; 1839 r. 120%.

S z w e c j a .
(Pożary lasów w okolicach Szlockholiuu.)

Ostatnie wiadomości  z Sztockholmu,  pisze Lloyd , są bardzo 
smulue.  S t ra szn e  pożary lasów srożą  się w n iektórych okolicach,  a

trudność zachodzi dla zbyt  odległych od siebie stacyi  i dla b raku 
wody. P rzy  jczdzie j ednak  kolesnej i z sprzężnjem dromedarów niknie 
odległość,  i nie pot rzeba już obawiać się b raku wody.  Te  bowiem 
można albo wozić z so bą ,  lub w razie potrzeby w krótkim czas ie 
uda się dobiedz do źródeł .

Z lo ty  i  srebrny inkaust dla m alarzy.

Wsiąść  pozłotkę i ut rzyć na proszek,  —  i w tem cała sz tuka 
— a to tym sposobem: na pozłotkę nasypać cukru  i t r zy ć  na p ro ­

szek na kamieniu malarskim. Po roz ta rc iu  zsypać wszys tko w szklan­
kę wody,  cuk ier  rozpuszcza się w wodzie,  a złoty i s reb rny  p roszek 
osiada na spodzie.  Dla zupełnego przeczyszczenia p rzep łuku je  się 
świeżą wodą ki lkakrotnie,  potem wysusza,  a gdy go chcemy użyć do 
pisania, rozrabia się w roz tworze  wodnym z gumy arabskiej ,  pisze i 
rysuje się piórem albo pędzl ikiem,  a rysunek wkoricu wygładza sic 
zwykłą kością  słoniową.
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dla przyt łumienia ich nie przedsięb iorą żadnych silnych środków.  
Miasto Cliristine (Chr is t incham ?) nad jez io rem 2000  mieszkańców 
l iczące ,  j e s t  tak ze wszech s t ron otoczone gorejącemi  lasami,  że 
tylko od wiat ru zależy j ego ocalenie.  W  spalonem mieście Wasa 

f całożonem przez Karola IX. panuje okropna nędza.  P o ża r  wszczął  
się p rzez nieost rożność parobka i tak szybko się wzmagał ,  że prócz 
życia nic ocalić nie zdołano.

K ró le s tw o  P o lsk ie .
(Reskrypt Cesarski do jenerała jazdy księcia Alex. Czerniszewa. — Rozporzą­
dzenie względem zadających sobie kalectwa dla uniknienia zaciąga do wojska.— 

Ogłoszenie rady lekarskiej. — Buletyn cholery.)
W  a r sz a w a , 16 września.  Resk ryp t  Cesar ski  wydany do j c -  

nerał -adjutan ta ,  jene ra ła  jazdy,  ks.  Aleksandra syna Jana Czernyszewa.
Książe Alesanderze synu Jana!  Dziś upłynęło dwadzieścia pięć 

la t  chwalebnego zarządzenia przez  was mini sters twem wojny i dziś 
właśnie upływa pięćdziesiąt  lat  wzorowej  służby waszej  Tronowi  i 
Ojczyźnie.  Tyloletni  zawód sw ój odznaczyliście nietyiko , świetnemi 
czynami w czasie wojny,  wszczę te j  dla oswobodzenia E u r o p y ,  ale 
t eż i najeży nniejszym udziałem w uorganizowaniu wojska Dońskiego,  
oraz w innych szczególnej  wagi poruczcuiach.  Znając wasze zalety,  
Poruczy łem wam, w roku 1 8 2 7  g łówne zawiadywanie wydziałem 
wojskowo-lądowym,  i usprawiedl iwil iście znpełuie szcze re  Moje ku 
wam zaufanie.

Cz tery wojny,  odbyte od tego czasu i ukończone z s ławą Ito-  
syi, wymaga ły  nadzwyczajnych usi łowań i s ta rań w poruczonym wam 
za rządz ie ;  lecz przez pilność waszą i n iezmordowaną gor l iwość,  
przezwyciężyl iści e wszystk ie  t rudności  i nas tręczyl iście dzielue 
ś ro dk i ,  tak do opat rzenia armii w najdrobniejsze po t r zeb y ,  jako 
i do doprowadzenia  jej do wybornego stanu po działaniach wo­
jennych .  Obok t e go ,  przez zaproponowane przez was  r corganiza-  
cye,  mądre przepisy,  udoskonalenie gospodars twa  wewnęt rznego i u-  
r ządeen ic  ścisłej  r achunkowośc i  przywiedl iście zarząd wojskowy do 
stopnia wzorowego porządku  i dobrej  organizacyi.  Niemniej  cliwa- 
l ebn tmi  są zasługi  wasze w wypełnieniu w łożony cli na was obo­
wiązków:  P rezesa  rady Państwa ,  komilctu mini st rów,  o raz  komitetu 
Kaukazk iego.  Będąc codziennym świadkiem prac waszych,  zawsze 
Miałem prawdziwą przyjemność wynurzać  wam t rwałe  mojo zado-  
wolnienie;  w obecnym zaś razie,  dając wzgląd na waszę długoletnią 
i tak chwalebnie przepędzoną  s łużbę,  nie Mogę nic wspomnieć o tym 
czasie,  kiedy w Bogu spoczywający Cesarz A lew andcr  w naj­
młodszym wieku waszym,  przyjął  was pod Swoje p rzewodnic two i 
uksz ta ł ci ł  z  was jednego z najżarl iwszych i najdoświadczeńszych 
wspó łp racowników moich.

Idąc za tym przyk ładem,  Clicę, ażeby syn wasz,  książę Leon,  
był  równie do mnie zbl iżony,  j akoście  byli zbliżeni do Mnie i do 
niezapomnianego b rata  Mojego,  Miło Mi więc dla tego mianować go 
Moim Fli igel-Adjutnnlem i spodziewam s ię ,  że on będzie równie u -  
ży tecznym i wiernym sługą swego M onarchy  i Hosyi,  j akim nie­
zachwianie wy byliście.  P ragnę  przy tern z duszy,  aby to  j ego  p rze ­
znaczenie pos łużyło za nowy dowód se rdecznej  Mojej wdzięczności  
i poważania,  z jakiemi Pozosta ję  ku wam na zawsze niezmiennie 
przychylnym.

W Peterhofie ,  26.  s ierpnia 1 8 52  roku.
Na oryginale Własna  Jego Cesar sk ie j  Mości r ęka napisano:

„MIKOŁAJ. “
—  N. Pan za twie rdz i ł  zdanie r ady  P a ń s tw a ,  iżby zadający 

sobie kalectwo dla uniknienia zaciągu do wojska ,  jeśl i  niebędą do 
s łużby szeregowej  lub niesze regowej  zdolni ,  a j ednak nic są tak 
skaleczeni ,  aby nie mogli  wejść do ro t  poprawczych  cywilnych a r e -  
sz t an tów,  po spełnieniu nad nimi ka ry  cielesnej ,  byli odsyłani  do 
tych rot ,  a w przeciwnym razie do Sybcry i  na osiedlenie.

—  Od rady lekarsk ie j K rólestw a P olskiego. —  Jakkolwiek  
epidemia cholery znacznie się zmniej szyła w n iektórych miejscach 
kraju,  a szczególniej  w Wa rszawi e ,  gdy j ednak  wydarza ją  się j e szcze  
wypadki  tej  choroby  nader  groźnie ,  a usposobienie do różnyeh cho­
rób organów t rawienia jako  nas tęps two epidemii t rwa ciągle i nie 
p rędko  us tan ie ,  j ak  o tern p rzekonywa częs te pojawianie się g o r ą ­
czek gas t rycznycb ,  biegunek,  dysenteryi  i t.  p . ,  prze to  konieczność 
wymaga,  aby nie przes tawać  zachowywania tych przepi sów dyetycznycli ,  
k tó re  j ako zapobiegające cholerze,  publicznie już były ogłoszone.  
Kto  pragnie zd rowie swoje zabezp ieczyć ,  ten długo j e szcze ,  to  j e s t  
do zupełnego ustania cholery w Króles twie ,  winien unikać wszelkich 
surowizn,  o w o c ó w , grzybów,  mięs t łus tych,  j ak  np. :  kaczek,  gęsi,  
węgorzów,  pokarmów zimnych,  wędlin,  maryn a t  i t.  p . ,  nie t r zeba 
pić napojów chłodzących za raz po jedzeniu i u t rudzen iu  s ię ;  a p rzy  
zimnych już  porankach i wieczorach,  wypada się t roskl iwie w ys t rze ­
gać zaziębienia osobliwie b rzucha i w  tym celu nosić pasy ilanelowe.

.— W  ciągu dnia wczora jszego zachorowało na cholerę w W a r ­
szawie osób 7, wyzdrowiało 15, umarło  11; ogólna liczba pozostaj e 
chorych 79.  (G a z . W a rsz .)

ok łotów l r . l S k .  Sag  d rzewa  bakowego sprzedawano po 22r . ,  sosno­
wego po 18r .  w. w. Ceny drobiazgowej  sprzedaży bez odmiany.  —  
W  poniedziałek dla święta gr .  kat .  nie było targu.

(Ceny targowe w obwodzie Żółkiewskim.)
Żółk iew , 1 8. września.  Według  doniesień handlowych sp r z e ­

dawano w pierwszej  połowie bieżącego miesiąca na t a rgach  w Be ł­
zie,  Krys tynopolu,  Lubaczowie  i Żółkwi  korzec  pszenicy w p rzecię­
ciu po 7 r . — 7 r . l 2 k . — 6r .36 k . — 7 r . 2 0 k . ,  żyta 5 r .— 5r.  — 5r .2 4 k . — 5r.  
2Qk., j ęczmienia 3 r . 3 2 k . — 4r.  — 4r ,  — 3 r . 4 4 k . , owsa 2 r ,1 2k .— 2r .48k .  
— 3 r . l 2 k . — 2r .32k . ,  h reczk i  w Krys tynopolu 4 r , ,  kartofli  2 r .— 2r .—  
2r .— lr . 3 6 k .  Ce tna r  siana po l r . — 0 — l r . — 3 8 3/ 5k. Za sag d rzewa 
twardego  płacono 4 r , 1 2 k — 4 r .— 6 r . — 7 r . l 2 k . , miękkiego 3 r . l 2 k . —  
3 r .4 0k .— 5r .— 5 r . l 2 k .  Fun t  mięsa wołowego kosztow nł 2 4 5k.— 3 3 's k, 
— 3 3/ 5k.— 4k.  i garniec okowity l r . 6 k . — l r . 6 k . —  l r . 2 0 k . — lr .3 6 k .  
m. k. Kukurudzy,  nasienia kenicza i wełny nie było na t a rgach.

(Ceny targowe w Tarnow ie.)
T a r n ó w , 2. września.  Na naszych ta rgach z dnia 17. ,  20. ,

24 . ,  27.  i 31.  sierpnia płacono w przecięciu za korzec  pszenicy 
8 r . l 2 k . ;  żyta 7 r ,2 k . ;  jęczmienia 4 r .5 9 k . ;  owsa 2 r .3 2 k . ;  grochu 8r .  
I 4 k . ;  ziemniaków 2r .4 4 k . ;  —  ce tna r  siana kosz tował  l r . 8 k . ;  ok ło ­
tów 55k . ;  —  funt mięsa wołowego G % k . ;  —  sag drzewa twardego 
sprzedawano po 7 r .5 0 k . ,  miękkiego 5 r .50k .  m. konw.

(Ceny targowe w obwodzie Jasielskim .)
J a s i o ,  6. września.  W e d łu g  doniesień handlowych podajemy 

ceny przecię tne cz te rech gtównych  gatunków zb o ża ,  j ak ie  były na 
targach w obwodzie naszym od 16.  do 31.  zeszłego miesiąca:  k o ­
rzec pszenicy 8r .6k .  do 8 r .22k . ;  żyta Gr .44k.— 7 r . ; jęczmienia 5r .  
— 5r ,1 2k . ;  owsa 3r .8k.  do 3 r .24k .  mon. konw.

K urs lw o w s k i.

Dnia 22. września.

Dukat holenderski . . . .
Dukat cesarski ......................
Półimperyal zł. rosyjski . , 
Rubel sr . rosyjski . . . .
T alar p r u s k i ...........................
Polski kurant i pięciozłotówk.

* . . mon. I(, 5 26 5 31
• • * rt n 5 32 5 37
• * • »  n 9 35 9 40
• • • »  n 1 51 1 52
• • • w n 1 42 1 44
• • • »  » 1 22 1 23
A r .  . „ * 89 20 90

Kurs  l i s tó w  z a s ta w n y c h  w  g a l .  stan.  Instytuc ie k r e d y t o w y m .
D ni a  23.  w r z e ś n i a  1852. złr. kr.

— —
Kupiono prócz kuponów 100 p o . ................................. mon. konw.
Przedano „ „  100 p o ........................................  „ „
Dawano „  „  za 1 0 0 .............................................. „ „
Żądano „ ,  za 1 0 0 .............................................  „ „

(K urs wekslowy wiedeński z 22. w rześnia.)
Amsterdam — 1.2. m. Augsburg 115% 1. uso. Frankfurt 114%  1. 2. m. 

Genua — p.2 .m . Hamburg 171 I. 2. m. k iw an ia  113 p. 2. m. Londyn 11.28. 
1. 3. m. Medyolan 115% . Marsylia 135%  I. Paryż 136 1. Bukareszt —. Kon­
stantynopol —. Agio duk. ces. 23%* Pożyczka z r. 1851 5%  lit. A. 96% . 
lit. B. 109%.

(K urs pieniężny na giełdzie W ied. d, 20. września o pół do 2giej po południu)
Ces. dukatów stęplowanych agia 23% . Ces. dukatów obrączkowych agio 

23% . Ros. Impcryały 9.33. S rebra agio 15% gotówką.

P r z y j e c h a l i  d o  L w o w a .
Dnia 22. września.

JE. lir . Lewicki Kajetan, c. k. szambelan i tajny radzca, z Krakowa. — 
Hr. Poletylo Sew eryn, z Korczinina. — PP. Miączyński Jan i Wolski F ranci­
szek, c. lt. radzca sądów szl&ch., z Krakowa. — Kuczyński Leon, z Łubowa.

W y j e c h a l i  z e  L w o w a .
Dnia 22. września.

JE. Hr. Renard Jęd rze j, c. k. auslr. szambelan i król. pruski rzeczy w. 
tajny radzca, — i Hr. Dzicduszycki Edward i Adam, do Krakowa. — Hr. Dzie- 
duszycki Tytus, do Szechyń.

Spostrzeżenia meteorologiczne w e Lw ow ie .
Dnia 22.  września.

Pora

Barometr 
w mierze 

w idd.spro­
wadzony do 
0 °  Reaum.

Stopień
cicpts

według
Reaum.

Średni 
stan tem ­
peratury 

itog.tt. zr.

Kierunek i siła 
wiatru

Stan
a t m o s f e r y

6 god. z ran . 
2 god. pop. 
10 god. w ie.

pp ttp ł»pp
28 0 45
28 0  95 
28 1 95

-+• 12° 
-ł- 14,5® 
-1- 8°

-t- 14,5 » 
-ł- 4®

Zachodni,,
P«Jln,-Zachód. „ 
cicho

pochra. deszcz 
O

pogoda

Wiadomości handlowe.
(Ceny targowe lwowskie.)

L w ó w , 22.  września.  Dziś płacono na naszym ta rgu  za ko­
rzec pszenicy 18r .34k. ,  żyta 14r .36k. ,  jęczmienia 10r . ,  owsa 6 r .40k . ,  
h reczk i  10r ,18k. ,  kartofli  5 r .46k .  Ce tna r  siana kos z t ow ał  2r .39k . ,

Dziś ■
V  JE A  T  n .

komedya n ie m. : „O as €Sef'aiigniss.“

Na c. k. loteryi we Lwowie wyciągnięto dnia 22. września 1852 rok* 
następujące pięć numera:

34. 2. 12. 35. 46.
Przyszłe ciągnienia nastąpią dnia 6. i 16. października 1852.

Główny  Re dak to r  IVI. Szrzeniawa Sartyni. Z  c. k. galic. d rukarn i rządowej.


